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Miejscowości usy-
tuowane w okolicy 
Koszalina wspierały 
WOŚP. Grały Bobolice, 
Sianów, Biesiekierz, 
Mielno itd. W minioną 
niedzielę (28 stycznia)  
rzesza wolontariuszy, 
służby mundurowe i 
przeróżne instytucje 
aktywnie kwestowa-
ły, by leczyć płuca po 
pandemii.

Co prawda trwa jeszcze 
ciągle liczenie, głównie 
ze względu na otwar-
te licytacje, ale już dziś 
wiadomo, że można się 
spodziewać kolejnych 
rekordów. Tradycyjnie 
podczas finału WOŚP 
w MGOK w Bobolicach 
czynna była kawiaren-
ka z pysznymi ciasta-
mi upieczonymi przez 
członkinie Związku 
Emerytów i Rencistów. 
- W tym roku, część 
naszych koleżanek, 
postanowiła przekazać 

również do sprzedaży 
własnej roboty pierogi. 
Nasze koleżanki, przy 
wsparciu kolegów i mę-
żów, z pełnym entuzja-
zmem, zaangażowa-
niem i z dobrym sercem 
prowadziły sprzedaż 
własnych wyrobów. 
Wsparliśmy WOŚP, uzy-
skując kwotę 1938,00 
zł - mówią uczestnicy 
akcji.  - 2526,98 zł - tyle 
zebrali wolontariusze z 
SP im. Jana  Brzechwy 
w Kłaninie. - Pobiliśmy 
zeszłoroczny wynik! 
Dziękujemy za wielkie 
serca! - mówili z rado-
ścią.  Strażacy z regio-
nu też pokazali wielkie 
serca! Do akcji włączyły 
się licznie drużyny OSP.  
W Koszalinie po pierw-
szym liczeniu stanęło na 
370 tys złotych. Bobo-
lice doliczyły się tuż po 
finale ponad 40 tys. zło-
tych. Sianów uzbierał 
ponad 60 tys. złotych. 
Co dokładnie działo się 
w ramach finału WOŚP 
w Koszalinie przeczy-
tasz na stronach 8-9. M

Fot. archiwum prywatne

Materiał wydawcy

Wielka Orkiestra Świątecznej Pomocy grała w całym regionie
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ki został szefem no-
wego koła, do którego 
zapisało się 29 osób. 
To najlepiej pokazuje, 
jak koszalińska Lewi-
ca działa i się rozwija 
– mówił Dariusz Wie-
czorek, Minister Nauki 
i Szkolnictwa Wyższe-
go.  Politycy prowadzili  
konsultacje przez kilka 

tygodni. Ustalono, że 
część postulatów Mar-
ka Łagockiego będzie 
realizowana jeszcze 
podczas obecnej ka-
dencji – mówił Marek 
Łagocki, który starto-
wał wcześniej w wybo-
rach do senatu i zdo-
był blisko 11 tysięcy 
głosów. Na konferencji 

zapewnił, że Nowa Le-
wica urośnie w siłę. – 
Od dzisiaj głos lewicy 
w Koszalinie nie bę-
dzie ignorowany – za-
pewnił. Wybory samo-
rządowe, w których z 
ramienia Nowej Lewi-
cy wystartuje redaktor 
Marek Łagocki, odbę-
dą się 7 kwietnia.      M 

Fot. MŁ

POLITYKA 

Podczas konferencji 
prasowej w Kosza-
linie Minister Nauki 
Dariusz Wieczorek 
w towarzystwie Wi-
ceministra Obrony 
Narodowej Stanisła-
wa Wziątka oraz Wi-
cewojewody Dawida 
Krystka poinformo-
wał, że redaktor Ma-
rek Łagocki wraz z 
zespołem dołączył 
do Nowej Lewicy.  

Nowy członek Lewicy 
chce rozwoju Koszali-
na, Sławna, Darłowa, 
Szczecinka i Białogar-
du oraz mniejszych 
miejscowości. Zapew-
nił, że razem z kilku-
dziesięcioosobowym 
zespołem będzie ubie-
gać się o dofinanso-
wanie edukacji, służby 
zdrowia i podwyżki dla 
pracowników admini-
stracji. - Marek Łagoc-

Redaktor Łagocki dołącza do Lewicy 

SŁUŻBY

Koszalińscy policjan-
ci  zatrzymali vol-
kswagena na ul. Orląt 
Lwowskich do ruty-
nowej kontroli. Kieru-
jący i pasażer to byli 
nieletni pod wpływem 
alkoholu. 

Kierujący pojazdem 
16-latek nie miał upraw-
nień do prowadzenia 
pojazdów i miał w orga-

nizmie 0,8 promila alko-
holu. Jego rówieśnik wy-
dmuchał niewiele mniej. 
Na miejsce kontroli zo-
stał wezwany właściciel 
pojazdu. Mężczyzna 
nie potrafił wyjaśnić, w 
jakich okolicznościach 
nieletni znaleźli się w 
posiadaniu samochodu. 
Po wykonanych czyn-
nościach chłopcy zostali 
przekazani opiekunom. 
Obaj odpowiedzą za 
swoje czyny przed Są-
dem Rodzinnym.         M

Fot. MŁ

Niebezpieczny rajd

gli oglądać przez okna, 
ale też bezpośrednio 
na oddziale. Super-
bohaterowie nie tylko 
przygotowali pokaz, 
ale też specjalne upo-
minki. 

To była czwarta edy-
cja akcji „Alpiniści dla 
WOŚP”. Była prowa-
dzona w całym kraju 
w 32 szpitalach. Towa-
rzyszyła jej internetowa 
zbiórka pieniędzy. Do 
tej pory w szpitalach w 
całej Polsce udało się 
zebrać ok. 55 tys. zł na 
rzecz Orkiestry.

Koszaliński szpital 
otrzymał dzięki WOŚP 
sprzęt o wartości po-
nad 7 mln zł. To m. in. 
respirator noworodko-
wy, dwa kardiomoni-
tory i dwa aparaty do 
znieczulenia dzieci. 
Lista podobnych przy-
kładów jest o wiele 
dłuższa. Nowy sprzęt 
już niebawem trafił m. 
in. do Zakładu Mikro-
biologii.                      M

Alpiniści dla WOŚP i pacjentów Szpitala Wojewódzkiego
ZDROWIE

W Szpitalu Woje-
wódzkim w Koszali-
nie pojawili się alpi-
niści przemysłowi. 
Przebrani za super-
bohaterów  spek-
takularnie zjechali 
na linach z dachu 
budynku Pawilonu 
Dziecięcego.

Goście szpitala to wy-
specjalizowani tech-
nicy, którzy po raz ko-
lejny wsparli Orkiestrę 
Jurka Owsiaka. Dzieci 
witały ich z uśmiecha-
mi na buziach. - Pięć 
minut radości jest war-
te każdej ceny i każde-
go wysiłku. Chcieliśmy, 
by mali pacjenci choć 
na chwilę zapomnieli o 
tym, że są w szpitalu – 
mówili alpiniści. Dzieci 
czekały na superboha-
terów od rana. Przygo-
towały nawet kolorowe 
laurki. Swoich idoli mo-

Fot. SWK
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których Koszalin to uko-
chane miejsce na ziemi. 
Tak rozumiem istotę sa-
morządu. Oczywiście 
podczas wyborów nie da 
się także uniknąć polityki. 
Podpisałem porozumie-
nie o współpracy z Pol-
ską 2050 Szymona Ho-
łowni, rozmawiam także 
z innymi partiami i ugru-
powaniami w naszym 
mieście. W najbliższych 
tygodniach będziemy 
pokazywać organizacje, 
które dołączyły do naszej 

„Będę chciał przekonać do naszego pomysłu na Koszalin”
POLITYKA

Rozmowa z Piotrem Je-
dlińskim, prezydentem 
Koszalina.

Wybory samorządowe 
zbliżają się dużymi kro-
kami. Na czyje popar-
cie Pan liczy i z jakimi 
środowiskami, do tej 
pory udało się podpi-
sać porozumienie o 
współpracy?

Podjąłem decyzję o star-
cie w najbliższych wy-
borach z nadzieją na re-
alizację „Planu Koszalin 
2030”, w tym  wielkiego 
projektu przebudowy 
śródmieścia i uczynie-
nia go bardziej zielonym 
i przyjaznym dla ludzi. 
Uważam, że to nasze 
najważniejsze zadanie 
w najbliższych latach. 
Zabiegał będę przede 
wszystkim o poparcie 
naszych mieszkańców, 
stowarzyszeń i ludzi, dla 

drużyny. Będę walczył 
o koszalińskie sprawy 
wszędzie gdzie jest to 
możliwe, natomiast nie 
będę zabiegał o popar-
cie i brawa polityków ze 
Szczecina czy Warsza-
wy. Kocham Koszalin, 
dla mnie najważniejszy 
jest głos i opinia naszych 
mieszkańców.

Jak będą wyglądały 
lisy wyborcze pod 
szyldem prezydenta 
Koszalina? Kto na nich 
się znajdzie? 

Wszystko wyklaruje się 
za kilka tygodni. Jestem 
bardzo szczęśliwy z tego 
jak wiele osób już dziś 
deklaruje chęć wsparcia 
naszej kampanii czy star-
tu w wyborach. To będzie 
silna drużyna złożona z 
ludzi doświadczonych, 
kompetentnych i zaan-
gażowanych w sprawy 
miasta. Nie zabraknie 
także silnego głosu mło-
dego pokolenia.

Liczy Pan też na 
poparcie PiS? Pana 
konkurencja z KO 
podkreśla, że to Pana 
sprzymierzeńcy... 

Liczę wyłącznie na po-
parcie mieszkańców 
Koszalina. Dla mnie mia-
sto jest dobrym wspól-
nym. Każdy powinien 
się tu czuć jak u siebie, 
bez względu jakie ma 
poglądy polityczne, w 
co wierzy, czy jakiego 
jest wyznania. Prezy-
dent Koszalina powinien 
umieć współpracować i 
rozmawiać ze wszystki-
mi. Takimi wartościami 
kieruję się od zawsze. 
Próbę dzielenia nas ko-
szalinian na zwalczające 
się plemiona uważam za 
coś nagannego. 

Nie ma możliwości 
współpracy z Koalicją 
Obywatelską?

Oczywiście, że jest. Od 
2014 roku do dziś moim 

zastępcą jest Wojciech 
Kasprzyk – członek PO 
w Koszalinie. Z Platformą 
z sukcesami współpra-
cowałem przez wiele lat. 
Nadal mam dobry kon-
takt z większością rad-
nych PO. Największym 
problem są chyba tylko 
jakieś osobiste urazy 
jednego z naszych lokal-
nych polityków. Niestety 
zaraził nimi sporo osób i 
doprowadził do podzia-
łów w samej KO i radzie 
miejskiej. Mam nadzieję, 
że niedługo zakończymy 
tę sytuację – z pożytkiem 
dla wszystkich.

Na ulicach widzimy 
kolorowe billboardy 
„Dumni z Koszalina”. 
Rozumiem, że to wstęp 
do kampanii. Jakie 
jeszcze ma Pan na nią 
pomysły?

W ostatnich latach od-
byłem ponad 1000 spo-
tkań z mieszkańcami 
– nie ma nic lepszego 

niż bezpośredni kontakt 
i rozmowa o wspólnych 
problemach, np. podczas 
wspólnych spacerów z 
Radami Osiedli. Kampa-
nia „Dumni z Koszalina” 
jest kampanią społeczną 
mającą budować naszą 
koszalińską tożsamość i 
poczucie dumy z efektów 
naszej wspólnej pracy. W 
najbliższych tygodniach 
będę chciał przede 
wszystkim przekonać 
mieszkańców do nasze-
go pomysłu na Kosza-
lin, projektu przebudowy 
śródmieścia, planu po-
prawy jakości dróg, wy-
dawania większej ilości 
pieniędzy na zieleń i eko-
logiczne źródła energii.

Obawia się Pan kon-
kurencji?

Liczę na merytoryczną 
kampanię. Wierzę że 
mieszkańcy wybiorą dro-
gę budowania wspólnoty 
a nie politycznych podzia-
łów i agresji.

ReklamaReklama
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„Chciałabym, aby to było boisko dla każdego mieszkańca”

INICJATYWA

Rozmowa z Sylwią We-
gner - Prezeską Poza-
rządowego Centrum 
Rozwoju Społecznego,  
walczącą o remont bo-
iska przy SP nr 9.

Może kilka słów o 
Pani. Jaka jest Sylwia 
Wegner poza rolą 
społecznika walczące-
go o remont boiska?

Jestem pełną pasji 
mamą dziewięciolet-
niej Nikoli. Mieszkam 
na osiedlu Lechitów od 
kilkunastu lat. W prze-
rwach od pracy, zabie-
gam o lepsze warunki 
dla dzieci i mieszkań-
ców naszego osiedla 
oraz spędzam czas z 
rodziną. Dodatkowo, 
jako szefowa Pozarzą-

Marek
Łagocki

Fot. MŁ

dowego Centrum Roz-
woju Społecznego, jak 
mówią, mam nosa do 
spraw społecznych – 
pewnie dlatego zabie-
gam tak zaciekle o to 
boisko.

Skąd pomysł na tę 
inicjatywę? Co skłoni-
ło Panią do podjęcia 

walki o remont bo-
iska?

To był impuls serca 
mieszkanki, ale i serca 
matki. Kiedy moje dziec-
ko rozpoczęło naukę w 
Szkole Podstawowej nr 
9, zobaczyłam, jak za-
niedbane i niebezpiecz-
ne jest to boisko szkolne. 

Pomyślałam: „To musi 
się zmienić!”. To było dla 
mnie jak wołanie o po-
moc dla naszych dzieci, 
a także dla całej społecz-
ności lokalnej.

Jakie są Pani plany 
dotyczące zakresu 
inwestycji?

Zamysł jest taki, aby 
boisko uległo komplet-
nej odmianie. Moim 
marzeniem jest, aby to 
było niesamowite miej-
sce - kolorowe, nowo-
czesne, zachęcające 
do aktywności!

Komu ma służyć to 
miejsce?

Chciałabym, aby to była 
przestrzeń dla wszyst-
kich. Wyobrażam sobie, 
jak rodziny spędzają 
wspólnie czas na aktyw-
nościach sportowych, a 
to boisko staje się ser-
cem naszego osiedla. To 
nie tylko kwadrat asfaltu, 
to miejsce dla ludzi!

Czy to jest  trudne 
zadanie?

Oczywiście, że tak! 
Mimo to warto je podjąć, 
szczególnie ze wspar-
ciem innych. Razem 
osiągniemy cel. Stwo-
rzyłam na portalu spo-
łecznościowym profil, 
rozwieszam ulotki, roz-
mawiam z ludźmi - to 
jest wspólna akcja: „Bez-
pieczne Boisko - Wspól-
na Przestrzeń”.

Jakie są Pani odczucia 
w związku z reakcją 
społeczności na tę 
inicjatywę?

Emocji jest dość dużo. 
Ludzie się angażują, 
zdają sobie sprawę, 
że to chodzi nie tylko o 
samo boisko, ale także 
o zdrowie i radość na-
szych dzieci. Dzwonią, 
pytają jak mogą pomóc, 
a nawet osobiście za-
chęcają innych do podpi-
sania petycji. Cała akcja 
trwa zaledwie kilka dni, a 
już widzę jak wielki i po-
zytywny jest odzew na 
ten pomysł. To napraw-

dę wzruszające, jestem 
wdzięczna za każde 
wsparcie. 

Czy rozmawiała 
Pani już z władzami 
miasta?

Tak, prowadzone są roz-
mowy z radnymi. Liczę 
na zrozumienie, bo chcę, 
aby nasze dzieci miały 
bezpieczne i inspirujące 
miejsce do aktywności, 
zabawy i nauki.

Czy istnieje projekt 
jak miałoby wyglądać 
zmodernizowane bo-
isko? Czy uwzględnia 
dostępność dla osób 
z ograniczeniami ru-
chowymi?

Wstępny zarys no-
wego boiska już jest. 
Uwzględniony został w 
nim oczywiście dostęp 
dla osób z ograniczenia-
mi ruchowymi, co  jest 
dla mnie bardzo istotne. 
Przy opracowywaniu 

ostatecznego projektu, 
chcę wziąć pod uwagę 
różnorodne perspekty-
wy społeczności. Dlate-
go planuję stworzyć go 
w formie konsultacji z 
dziećmi i mieszkańcami.

Jak widać, jest Pani 
pełna energii i pomy-
słów. Czy to poten-
cjał dla podobnych 
inicjatyw społecz-
nych w przyszłości 
na osiedlu?

Wierzę, że nasza wspól-
na inicjatywa stanie się 
iskrą do rozkwitu kolej-
nych projektów, które 
wpłyną na dalszy rozwój 
naszej lokalnej społecz-
ności. To dla nas szansa 
na tworzenie silnych wię-
zi między mieszkańca-
mi. Dlatego serdecznie 
zachęcam każdego do 
pełnego zaangażowania 
się w działania na rzecz 
dobra wspólnoty. Razem 
możemy zdziałać na-
prawdę wiele!
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„Chcemy, by Sanatus stał się centrum zdrowia regionu”
Publicystyka

ZDROWIE

Rozmowa z dr. Ser-
giuszem Karża-
nowskim, współ-
założycielem sieci 
przychodni lekarzy 
rodzinnych Sanatus.

Firma Sanatus, 
otrzymała niedaw-
no „Koszalińskie-
go Orła”. Władze 
miasta dostrzegły 
wkład w bezpie-
czeństwo zdrowot-
ne mieszkańców, 
edukację zdrowot-
ną, działalność na 
rzecz miasta...

Otrzymane wyróżnie-
nie  to rzeczywiście 
wielkie wydarzenie 
zarówno w mojej ka-
rierze, jak i w życiu 
naszej przychodni. Na 
ten sukces składa się 
codzienna ciężka pra-
ca całego naszego ze-
społu. To nasi lekarze, 
nasze pielęgniarki, a 
także rejestratorki i 
administracja wykonu-
ją wzorowo swoje obo-
wiązki każdego dnia. 
Jesteśmy bardzo dum-
ni, ale jednocześnie 
wiemy, że spoczywa 
na nas duża odpowie-
dzialność – zachować 
wysoką jakość świad-
czonych usług me-
dycznych, a przede 
wszystkim traktować 
wszystkich pacjentów 
z troską i szacunkiem.

Pamięta Pan począt-
ki działalności Sana-
tusa? Przełomowy 
był chyba rok 2015?

W 2015, wraz z moją 
obecną wspólniczką, 
dr Aleksandrą Ko-
sovets, podjęliśmy 
decyzję o założeniu 
przychodni lekarzy 
rodzinnych z praw-
dziwego zdarzenia. 
Wszyscy kręcili gło-
wą, że ten rynek jest 
już podzielony przez 
placówki z wieloletnim 

doświadczeniem, że 
nie mamy szans za-
istnieć.  My udowod-
niliśmy jednak, że w 
kilka lat można stać 
się największą przy-
chodnią POZ w regio-
nie, z 6 placówkami i 
prawie 25 tysiącami 
pacjentów.

Mimo problemów z 
dostępnością leka-
rzy na rynku, udaje 
się wam utrzymać 
niezbędny zespół 
specjalistów. Czy 
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to zasługa wsparcia 
medyków z Ukrainy?

Zdecydowanie naj-
większym problemem 
służby zdrowia w Pol-
sce jest obecnie brak 
lekarzy. W przeliczeniu 
na liczbę mieszkań-
ców, jesteśmy pod tym 
względem na prawie 
ostatnim miejscu w Eu-
ropie. Bardzo dużym 
problemem są odejścia 
starszych lekarzy na 
emeryturę, przy jedno-
czesnej małej podaży 
młodych medyków. W 
2022 roku, po rozpo-
częciu wojny na Ukra-
inie, sytuacja uległa 
niewielkiej poprawie. 
Do Polski przyjechało 
kilka tysięcy lekarzy, 
którzy dzięki uprosz-
czeniu przepisów po-
zwalających na pracę 
w Polsce na warunko-
wym prawie wykony-
wania zawodu – mogli 
w dość krótkim czasie 
zasilić naszą służbę 
zdrowia. Tak też za-
działo się w naszej 
przychodni. Obecnie 
pracują u nas lekarze, 
którzy doskonale wdro-
żyli się do pracy i pra-
cują na równi z kolega-
mi z Polski.

Jak wyglądają Wa-
sze plany na kolejne 
lata?  Będziecie dalej 
rozwijać działalność?

Mój charakter chy-
ba nigdy nie pozwo-
li na zatrzymanie się 
w rozwoju! Kolejnym 
krokiem jest otwarcie 
drugiej części placówki 
przy ulicy Piłsudskiego 
85 w Koszalinie. Bę-
dzie to część specja-
listyczna, z lekarzami 
różnych specjalności, 
a także – klinika me-
dycyny estetycznej, 
którą poprowadzi moja 
wspólniczka, dr Ko-
sovets. Chcemy, żeby 
Sanatus stał się cen-
trum zdrowia każdego 
pacjenta z regionu.

Z jakimi problema-
mi boryka się firma 
prowadząca dzia-
łalność medyczną? 

Marek
Łagocki

Co należałoby pilnie 
rozwiązać?

Największym proble-
mem, jak wspomina-
łem wcześniej, jest brak 
kadr lekarzy. Niestety 
nie ma szybkiej recep-
ty na rozwiązanie tego 
problemu. Dużym pro-
blemem są także ro-
snące koszty działalno-
ści. Drożeje wszystko, 
począwszy od mediów, 
aż po koszty materia-
łów i usług, które mu-
simy kupować. My je-
steśmy firmą prywatną, 
nie możemy liczyć na 
żadne finansowanie ze-
wnętrzne.

Jak wygląda tego-
roczny sezon infek-
cyjny, po pandemii? 
Z jakimi problemami 
zgłaszają się pacjen-
ci? Jaka jest skala 
zachorowań?

W zeszłym roku, po 
czasie pandemii, izo-
lacji i wprowadzonych 
restrykcjach sezon je-
sienno-zimowy był wy-
jątkowo spokojny. Od-
notowaliśmy znaczny 
spadek zachorowań na 
grypę i Covid-19. Z tego 
powodu część popula-
cji zlekceważyła tego-
roczny sezon.  Ludzie 
przestali się szczepić 
(zarówno na covid, jak 
i grypę), co spowodo-
wało 3-4 krotne zwięk-
szenie liczby chorych 
w przychodniach. Te-
goroczny sezon infek-
cyjny jest wyjątkowo 
ciężki. Nałożyło się na 
siebie wiele chorób, 
co powoduje czasowe 
utrudnienia z dosta-
niem się do lekarza. W 
sezonie jesienno-zimo-
wym nasze rejestrator-
ki odbierają do 1500 
telefonów dziennie. Na 
szczęście wprowadzili-
śmy wiele usprawnień, 
między innymi centralę 
telefoniczną, formularz 
on-line, dzięki któremu 
pacjenci mogą wie-
le spraw załatwić bez 
konieczności wizyty w 
placówce. To recepty, 
skierowania, umówienie 
wizyty i teleporady.
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Za nami 32. finał WOŚP. 
Orkiestra zagrała tak-
że w naszym mieście. 
Było hucznie i kolo-
rowo. W wydarzenie 
zaangażowały się 
ogromne rzesze wo-
lontariuszy. - Jestem 
dumny z mieszkańców 
Koszalina i dziękuję im 
za tak ogromne zaan-
gażowanie - podsumo-
wał prezydent Piotr Je-
dliński.

W niedzielę (28 stycznia) 
w Koszalinie wiele się 
działo. Po raz 4. z WOŚP 
grało Osiedle Morskie. 
Przygotowano program 
pełen aktywności i za-
baw. Impreza rozpoczęła 
się od prezentacji Związ-
ku Kynologicznego, 
następnie dzieci mogły 
korzystać z atrakcji przy-
gotowanych przez grupę 
„Akcja Animacja”. Zapre-
zentował się też klub bok-
serski Sicarios, a kolejne 
pokazy i licytacje trwały 
przez całe popołudnie. 
Było także „Pomaganie 
przez wędkowanie”, a 
niedzielny  wieczór wy-
pełniły koncerty i rozryw-
ka. Wydarzenie zwień-
czył pokaz „Światełka do 
Nieba”.

Po raz pierwszy wła-
sny finał zorganizowała 
Koszalińska Spółdzielnia 
Mieszkaniowa „Na Skar-
pie”. Orkiestrowe granie 
było okazją do otwarcia 
plenerowej sceny na 
terenie spółdzielni. Za-
prezentowały się lokalne 
zespoły śpiewacze. Na 
gości czekało wiele słod-
kości oraz gorąca gro-
chówka. Całośc uświetnił 
blisko 5-minutowy pokaz 
sztucznych ogni. - Cieszę 
się, że dołączyliśmy do 
WOŚP. Od teraz będzie-
my grali co roku. Ten finał 
dla naszych mieszkań-
ców był wyjątkowy. Od 
teraz mamy własną sce-
nę, która wiosną i latem 
będzie służyła lokalnej 
społeczności - mówił Le-
szek Ślipek, prezes KSM 
Na Skarpie.

Wiele działo się też w 
Galerii Emka. Stowa-

Prawie 370 tys. zł - tyle udało się zebrać w Koszalinie w ramach akcji na rzecz Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy
Fotoreportaż

rzyszenie Koszalińskie 
Kompania Rycerska oraz 
GRHM United Airsoft 
Corp – UAC prezentowa-
ły wystawy tematyczne. 
O 13 rozpoczął się Wiel-
ki Finał, który obejmował 
pokazy grup rekonstruk-
cyjnych. Zorganizowano 
turniej rycerski dla naj-
młodszych połączony z 
pasowaniem na rycerza. 
Czekały wystawy replik, 
zbroi, przedmiotów co-
dziennego użytku oraz 
gier średniowiecznych. 
Były licytacje na rzecz 
WOŚP i nauka pierwszej 
pomocy prowadzona 
przez harcerzy z Zielone-
go Szczepu. Dodatkowo, 
odbywały się występy du-
etu Żywych Rzeźb – Co-
uple Sculptures, pokazy 
uczniów Szkoły Tańca 
King Dance oraz wystę-
py Studia Tańca Pasja. 
Nie można było przega-
pić również  występów 
NASA - Szkoły tańca 
Break Dance. Przez cały 
dzień w Koszalinie odby-
wało się kilka wydarzeń 
sportowych m.in. KALK 
Koszalin.

Główna scena zosta-
ła zorganizowana przed 
ratuszem. Były występy 
muzyczne, artystyczne i 
charytatywne. Wystąpi-
ła Orkiestra Wojskowa 
oraz młodzi artyści z CK 
105 i Pałacu Młodzieży. 
Przed publiką zaprezen-
towały się także zespoły 
Dżamani i Anher. W prze-
rwach między występami 
odbywały się licytacje. 
O 20 - było  tradycyjne 
„Światełko do nieba”. 
Więcej zdjęć oraz filmy 
znajdziecie na www.ko-
szalininfo.pl.                  SD
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Fundacja Zdążyć z Mi-
łością obchodzi 10-le-
cie działalności. Z tej 
okazji w Filharmonii 
Koszalińskiej wystąpił 
Stanisław Soyka.

- To czas by podzięko-
wać naszym darczyń-
com i przyjaciołom oraz 
cieszyć się, że przetrwa-
liśmy te 10 lat - mówiła 
Małgorzata Kaweńska 
- Ślęzak, prezes Fun-
dacji Zdążyć z Miłością. 
Organizacja zarejestro-
wała swoją działalność 
w Krajowym Rejestrze 
Sądowym dokładnie  28 
stycznia 2014 roku. Jej 
powstanie było rezul-
tatem zaangażowania 
grupy osób, które łączyła 
chęć niesienia bezinte-
resownej pomocy in-
nym. - Podczas mojego 
wolontariatu w Domu 
Samotnej Matki pomy-
ślałam, że dobrze by 
było, żeby przebywające 
tam kobiety miały gdzie 
wrócić po opuszczeniu 
tego miejsca. Dlatego 
utworzyliśmy mieszka-
nia chronione dla matek 
z dziećmi - wspominała 
prezes Kaweńska - Ślę-
zak. Do idei fundacji do-
łączył także mąż Walde-
mar oraz inne kobiety: 
Justyna Śmidecka, Alina 
Konieczna, Urszula Łu-
mianek, Kamila Siudow-
ska, Dagmara Fedor-
czyk, a później również 
Urszula Zarębska, 
Dagmara Jaśkiewicz i 
Barbara Ponurko. Misją 
Fundacji jest udzielanie 
wsparcia szczególnie 
kobietom opuszczonym 
przez swoich bliskich 
oraz osobom borykają-
cym się z problemami 
bezdomności i wyklu-
czenia społecznego. 
W 2015 roku fundacja 
uruchomiła pierwsze w 
Koszalinie mieszkanie 
chronione dedykowane 
takim osobom. Aktu-
alnie trwają prace nad 
otwarciem drugiego 
mieszkania, które będzie 
stanowić bezpieczne 
schronienie dla kolej-
nych matek i ich dzieci.

Za nami wyjątkowy jubileusz Fundacji Zdążyć z Miłością. To był piękny dzień dla wszystkich sympatyków organizacji
Podczas jubileuszo-

wej Gali Koncertowej 
rozdano pamiątkowe 
podziękowania oraz 
ręcznie wykonane serca 
dla wspierających fun-
dację. - Wzięliśmy udział 
w wyjątkowym wydarze-
niu. Dziękuję za zapro-
szenie oraz docenienie 
naszego wsparcia w 
działania na rzecz lokal-
nej społeczności - mówił 
redaktor Marek Łagocki. 
- Cieszę się, że funda-
cja przez pierwsze 10 lat 
działalności podjęła tyle 
potrzebnych inicjatyw. 
Teraz czas na Zakład 
Aktywności Zawodowej. 
Trzymam mocno kciuki 
i obiecuje pomoc w re-
alizacji tego celu. Dodat-
kowo nasz redakcyjny 
zespół zdecydował się 
przeprowadzić kampa-
nię 1.5% na rzecz Fun-
dacji Zdążyć z Miłością.
Dochód z akcji zostanie 
przeznaczony na utwo-
rzenie Zakładu Aktywi-
zacji Zawodowej w Ko-
szalinie. Więcej zdjęć i 
film znajdziecie na www.
koszalininfo.pl.            AS
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stanowiły ozdobę i mo-
gły magazynować wodę 
- tłumaczył prezydent Je-
dliński. 
W koncepcji opracowano 
dwa warianty realizacji 
przedsięwzięcia. Szcze-
gólną uwagę zwrócono 
na ograniczenie wpływu 
przedsięwzięcia na śro-
dowisko. Zakres robót 

obejmuje również napra-
wę i odtworzenie alejek 
parkowych, schodów 
oraz elementów ma-
łej architektury. Wzdłuż 
ścieżek zaplanowano 
zainstalowanie ławek, 
koszów na śmieci, na 
psie odchody oraz sto-
jaków na rowery. Można 
również zamontować 

budki lęgowe dla ptaków 
oraz domki dla owadów. 
Szacunkowe koszty 
przedsięwzięcia to ok. 
1,8 mln zł. Miasto chce 
skorzystać m. in. z do-
finansowania z Fundu-
szy Europejskich oraz z 
Narodowego Funduszu 
Ochrony Środowiska i 
Gospodarki Wodnej.     M

INWESTYCJA

Władze miasta chcą 
zmodernizować teren 
dwóch stawów w są-
siedztwie placu zabaw 
przy ul. Prostej. - Ta 
koncepcja to inicjaty-
wa mieszkańców - wy-
jaśniał prezydent Piotr 
Jedliński. 

Głównym celem opra-
cowanej koncepcji jest 
zwiększenie zdolności 
retencyjnej stawów,   za-
gospodarowanie terenu 
wokół oraz ubieganie 
się o dofinansowanie 
projektu z programów 
rządowych i Unii Euro-
pejskiej. - Koncepcja do-
tyczy zagospodarowania 
rejonu przy ul. Prostej, 
którą niedawno skoń-
czyliśmy remontować i 
budować. Są tam w re-
jonie placu zabaw dwa 
naturalne zbiorniki, które 
obecnie są zdegradowa-
ne. Chcemy, by te stawy 

dziur jest więcej. Sporo 
ulic w centrum miasta 
wymaga pilnego re-
montu. Na obrzeżach 
też wcale nie jest lepiej 
- mówił Ireneusz Ma-
zur koszaliński taksów-
karz.  Służby drogowe 
wytoczyły ciężki sprzęt. 
– Na zlecenie ZDiT pra-
cują trzy recyklery, któ-

re regularnie zalepiają 
dziury. Skupiamy się 
na tych największych 
ze względu na bezpie-
czeństwo mieszkańców 
– mówił  wicedyrektor 
Żełabowski. Na stronie 
ZDiT codziennie publi-
kowane są informacje, 
gdzie przeprowadzane 
są naprawy. Dodatkowo 

do dyspozycji miesz-
kańców jest telefon alar-
mowy, który czynny jest 
przez całą dobę. 

W ostatnim czasie 
najwięcej kontrowersji 
jest wokół ulicy Gdań-
skiej. Mieszkańcy pro-
szeni są o zwiększoną 
czujność z uwagi na 
zmiany w ruchu dro-

Ciężka walka drogowców z dziurami po zimie 
BEZPIECZEŃSTWO

Walka z ubytkami w 
drogach to duże wy-
zwanie, zwłaszcza 
po okresie mrozów. 
Mieszkańcy skarżą się 
na dziury w ulicach. 
Drogowcy tłumaczą 
sytuację i zapewniają  
o planowanych napra-
wach. 

Marcin Żełabowski, za-
stępca dyrektora Za-
rządu Dróg i Transportu 
tłumaczył podczas kon-
ferencji, że różnica tem-
peratur w dzień i w nocy 
oraz opady powodują 
pękanie nawierzchni 
dróg, a ponadto utrud-
niają lub uniemożliwiają 
ich naprawę. Pomimo 
inwestowania kilkudzie-
sięciu milionów zł oraz 
systematycznych na-
praw, miejsc potrze-
bujących łatania wciąż 
jest sporo. - W tym roku 
zima jest ostra, więc i 

Rewitalizacja stawów na Bukowym

gowym. W tym rejonie 
obowiązuje ograni-
czenie prędkości oraz 
tymczasowe zwężenia 
jezdni. Miasto ma w pla-
nie naprawę odcinków, 
które są w najgorszym 
stanie. Będzie to jednak 
możliwe dopiero jak 
poprawią się warunki 
pogodowe. Dodatkowo 
trwają rozmowy z Ge-
neralną Dyrekcją Dróg 
i Autostrad w sprawie 
dofinansowania remon-
tu tego odcinka. Na uli-
cy Gdańskiej. łatwo o 
problemy. Dotąd ok. 40 
kierowców złożyło sto-
sowne oświadczenia 
o uszkodzeniu samo-
chodów ZDiT deklaru-
je pomoc w zakresie 
odzyskania pieniędzy 
od ubezpieczyciela, z 
którym prowadzone są 
rozmowy o potrakto-
waniu sprawy prioryte-
towo. Kierownictwo in-
stytucji przeprasza też 
mieszkańców za wszel-
kie niedogodności.     M

PORZądEK

Widok „choinek” w 
śmietnikach  to smut-
ny widok na osiedlach. 
PGK podpowiada, co 
zrobić  z  drzewkiem.

Przede wszystkim nie 
wyrzucamy ich  do zwy-
kłych pojemników na 
śmieci czy wiat. Warto 
zostawić je przy osłonie 
śmietnikowej lub przy 
półpodziemnych konte-

nerach. PGK organizuje 
regularne odbiory „cho-
inek” raz w tygodniu do 
31 marca. Dodatkowo 
istnieje możliwość spe-
cjalnego odbioru w so-
boty. Właściciele domów 
jednorodzinnych mogą 
dostarczyć drzewko do 
wyznaczonych punktów. 
„Choinki” są rąbane, a 
następnie przetwarzane 
na kompost używany 
do produkcji Agromixu – 
środka poprawiającego 
właściwości gleby.         M

Co dalej z choinką?

WYPAdEK

Emil Graczyk i Dariusz 
Lisowski uratowali ży-
cie przechodnia, który 
stracił przytomność na 
jednej z koszalińskich 
ulic. Wszystko dzia-
ło się w poniedziałek 
rano (5 stycznia).

- Wyszedłem z przed-
szkola po odprowadze-
niu syna - mówi jeden 
z bohaterów. - Zoba-
czyłem zamieszanie 
przy samochodzie. Pani 
wzywała pomoc do nie-
przytomnego. Przystą-
piliśmy do reanimacji. 
Najważniejsze, by nie 
przechodzić obojętnie 
obok kogoś, kto potrze-
buje pomocy.

Dzięki sprawnie prze-
prowadzonej reani-
macji poszkodowany 
zyskał niezbędny czas 
umożliwiający służbom 
przeprowadzenie sku-
tecznej akcji.              M

Pomogli
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będą służyć latami - za-
pewnia  Marek Łagocki.  
Wartość prezentu to kil-
ka tysięcy złotych. - Cho-
dziło nam nie tylko o fi-
zyczne wsparcie. Nawet 
najmniejszy gest może 
zmienić czyjeś życie na 
lepsze - mówił Roman 
Płoski, geodeta z Kosza-
lina. Hospicjum można 
wesprzeć chociażby 
przekazując swoje 1,5% 
podatku. Należy wpisać 
KRS 0000017241 w ze-
znaniu podatkowym. SD

Specjalny zestaw upominków dla pacjentów hospicjum
WOLONTARIAT

Redaktor Marek Ła-
gocki i geodeta Roman 
Płoski wywołali uśmie-
chy na twarzach pa-
cjentów Hospicjum im. 
św. Maksymiliana Kol-
bego. W ramach nowo-
rocznej niespodzianki 
darczyńcy podarowali 
placówce atestowane 
pojemniki do łóżek me-
dycznych.

Można w nich umieścić 
okulary, telefon, kube-
czek i inne przedmioty, 
które w czasie choroby 
mogą mieć ogromne 
znaczenie dla komfortu 
i poczucia normalności. 
Darczyńcy przekazali 
także zestaw chuste-
czek nawilżanych. - Po-
czątkowo chcieliśmy 
zrobić prezent pacjen-
tom na gwiazdkę. Nie-
stety produkcja trwała 
ponad 6 tygodni. Nowe 
uchwyty są wytrzymałe i 

Fot. SD

Fotoreportaż
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